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Należytość pocztowa 
opłacona ryczaltem. 


Lwów, środa 25 marca 1936 


WYCHODZI KAŻDEGO POWSZEDNIEGO DNIA POPOŁUDNIU 


Ceny prenumeraty: 
we Lwowie bez dorę- 
nia do domu 
Ą dostawą do domu 
prowincji z prze- 
sylka pocztowa F 
nica . 


£ miedzynarodowego 
frontu. 


Dawno już nie widziano w świecie 
międzynarodomiym takiego ożywie- 
nia, Urzędnicy instytucyj międzynaro 
dowych, urzędy spraw zagranicznych, 
prasą podchwytują płynące wezbraną 
al Z różnych centrów europejskich 
Wiadomości. Ogólna ocena sytuacji 
Jest jednolita. Wszyscy oceniają ją ja- 
O bardzo poważną. W tej chwili naz 
wet najbardziej przewidujący mąż sta 
NU nie umiałby powiedzieć „jakl rozwi 
Nie Się ona dalej. Czy da się pogodzić 
Stanowisko Francji i Niemiec? W jas 
ki sposób będzie można na gruzach 
Ocarna i części traktatu wersalskiego 
zbudować jakiś nowy a trwały porzą» 
ek rzeczy w Europie. 


Choroba, która dręczy Świat od 
długiego już czasu, przechodzi obec- 
nie w kryzys, Chorobą tą jest nie- 
Ograniczona wiara we wszystkie mię: 
dzynarodowe podpisy i zabowiązania. 
Choroba ta doszła do wysokiego na- 
silenia w okresie Locarna. Zapowiedź 
wstąpienia Niemców do Ligi Naro= 
dów, piękne mawy Stresemana do tes 
go stopnia oszołomiły ludzi, że każdy 


podpisany papier wydawał się obja- 
wieniem nowej wiary i nowych 
prawd. W tym łańcuchu pakłtowej 


choroby pojawił się potem pakt potę- 
Pienia wojny Kellog-Briand i wiele 
innych, 

Dziś co do wartości ich wszyst- 
niewolno się więcej łudzić. Stała 
z tego dowodem  najjaskrawszym 
Wielka Brytanja, Ona pierwsza nie 


kich 
się 


Wyciągnie — bo w dzisiejszej ciężkiej 
Swej sytuacji mie potrafi — ze swych 
zobowiązań lokarneńskich żadnych 


konsekwencyj. Nikt nie mówi o po- 
mocy zbrojnej, nie wspomina się o 
sankcjach, Robi się wszystko, aby mó 
Wić z Niemcami i aby te rozmowy do 
Prowadziły do wyniku. 

Wszystko kipi i burzy się. Cztery 
Państwa locarneńskie opracowały mes 
morandum, dowodzące jednolitości 
ich frontu i chęci przeparcia swoich 
poglądów. To memorandum wywoła: 
o w Berlinie konsternację i przygnę- 
bienie. Sytuacja komplikuje się zwła- 
szcza wobec oświadczenia Flandina w 
Izbie depuow anych, że Niemcy muszą 
Przyjąć wszystkie warunki jako nie- 
podzielną całość, Kanclerz Hitler ode 
powiedział na to, że Niemcy będą ro- 
kować w formie, w jakiej tego pragną 
albo wcale nie i raczej zdecydują się 
na odosobnienie. Mimo tych wszystz 
kich ADRRDSDNT "W Londynie i w 
Paryżu i w Berlinie szukają kompro* 
misu. 
rującej się zaa E polskiej, ke 
Wielkiego Marika AE a 
się rzeczywisością, - le E 
jasna. W stosunkach polsko-niemiec- 
kich najnowsze decyzje rządu Rzeszy 
zmian nie przynoszą, Stosunki te o: 
parte są na bezpośrednim układzie 
polsko-niemieckim ze stycznia 1954 r. 
Dla bezpieczeństwa Polski zawsze wię 
ksze od umów locarneńskich znacze: 
nie posiadaly i posiadają bezsprzecze 
nie unormowane stosunki z obu wiel- 
kimi sąsiadami oraz sojusz polsko- 
francuski z roku 1921. I ten sojusz, w 
którym deklaracje kanclerza Hitlera 
niczego nie zmieniaja, trwa niezmien- 
nie, 

Pozatem zaś nasze czynniki oficjale 
ne dają wyraz zgodnej opinii polskiej, 
że ona Locarna nie oplakuje, bo się 
nie cieszyłą z jego powstania. Wszak 
kiedy w tych układach Niemcy gwa- 
rantowały nienaruszalność stałości gra 


. mies. zł. 2—, kwart. 6— 
. mies. zł.2140, kwar. 7— 


. mies. zł.2'40, kwart. 7*— 
. mies. zł. 5—, kwart. 15— 


Numer telefonu 


REDAK 
I ADMINISTRACJI 
221-17. 


Konto PKO Lwów 


10 


Paryż. 24. 3. (PAT.) Duże wrazenie 
wywołała w Paryżu deklaracja min. 
Edena w Izbie Gmin, w której ininie 
ster oświadczył, że dokument, ogło- 
szony po zakończeniu rozmów mię- 
dzy paustwami lokarneńskiemi, ma 
tylko charakter propozycyj, które 
rząd niemiecki może przyjąć, lub też 
wysunąć kontrpropozycje, Ta wiado 
mość przyczyniła się do rozwiania na- 
dziei na jakiekolwiek poważniejsze u» 
stępstwa ze strony Niemiec. Potwier- 
dzają to również korespondenci ber- 
lińscy Izb paryskich. Korespondent 
„Paris Soir“ donosi, że kanclerz Hi- 
tler ma zamiar zwrócić się do sygna- 
tarjuszy Lokarna o ostateczne przekre 
ślenie przeszłości, to jest traktatów 


ADRES REDAKCJI I ADMINISTRACJI: 
LwÓW, UL. ZIMOROWICZA 15 I. p. 


Listy należy frankować. = Reklamacje 
otwarte wolne od opłaty. 


10 sr. 


wersalskiego i lokarneńskiego. Celem 
rozpeczęcia za wspólną zgodą i na 
stopie równości nowych rozmów. Ko- 
respondent zapewnia, że niektóre koia 
angielskie przychylnie odnoszą się do 
tego projektu. Ambasador von Rib- 


tuar, dział gospodarczy, paski w tękście gr. M, pod 
kiem na pierwszej stronie 

żej. Za jedno słowo w drobnych 

i sprzedaż słowo gr. ta, 
prywatne słowo gr. 28, dia poszukujących praty gr. 

Z zastrzeżeniem miejsc 25 prc. Zagraniczne o 50 orc. drożej, 


bentrop wyjechać miał do Berlina wła | 


śnie celem rozważenia głównych wy- 
tycznych tego projektu. FPowróci on 
do Londynu z kategorycznem odrzu- 
ceniem propozycyj 4:ech państw i no» 
wemi projektami. Tego rodzaju wia- 
domościom z Berlina towarzyszą in- 
formacje z Londynu, donoszące, że u- 
jawniają się tam coraz bardziej przy» 
chylne nastroje dia tez kanclerza Hi- 
tlera 


Berlin. 24. 3. (EPAT.) Niemieckie 
biuro informacyjne donosi: Dowiadu 
jemy się, że ambasador von Ribben 


trop w ciągu wtorku uda się do Lon- | 


ynu. 

Czynniki urzędowe zachowują się 
w dalszym ciągu jaknajdalej idącą re> 
zerwę i całkowite milczenie na temat 
szczegółów, dotyczących odpowiedzi 
niemieckiej na memorandum mo- 
carstw loklarneńskich, Wiadomo jed- 
nak, że dla możliwie wyczerpującego 
omówienia sytuacji, ambasador von 
Ribbentrop towarzyszył  kancłerzowi 
w jego locie do Wrocławia. Od rana 
wrzała dziś wyjątkowo intensywna 
praca w urzędach, których kompeten* 
cji podlega opracowanie odpowiedzi 
niemieckiej. Z szeregu wynurzeń ber- 
lińskich kół politycznych wnioskować 
można, że Ribbentrop nie odrazu po 
przyjeździe do Londynu ujawni defi2 
nitywnie odpowiedź niemiecką. Wy- 
nurzenia te potwierdzają dalej, że rząd 
Rzeszy nie odrzuca kategorycznie ca- 
łego memorandum, a w odpowiedzi 
swej, potępiając momenty „dyskrymi- 
nacyjne', wysuwa  kontrpropozycje, 
Które umożliwiają mu dalsze rokowaz 
ria, Anglji zaś pozwolą odgrywać na- 
dal rolę pośrednika, 


l 


| 
| 
| 
| 


Na odroczenie terminu odpowiedzi 
wpływają trzy momenty: pierwszy, to 
głosowanie dnia 29 b. m., rząd Rzeszy 
nie zamierza bowiem podejmować ja= 
kichkolwiek kroków, któreby  ochło- 
dzić mogły niezwykle gorącą atmosfe: 
rę wewnętrzną, wywołaną ogłosze- 
viem memorandum, a potrzebną dla 
wyborów. Moment ten nie jest jednak 
decydujący. Drugim momentem jest 
chęć wygrania na czasie i wyzyskania 
wzrastających zarówno w Anglji, jak 
i w łonie Rady Ligi, a nawet wśród 
mocarstw lokarneńskich nastrojów o- 
pozycyjnych. Wreszcie okres zwłoki 
wyzyskuje Rząd Rzeszy w tym celu, 
aby przez usta miarodajnych mężów 
stanu oraz prasę wywołać zagranicą 
jeszcze bardziej opozycyjne nastroje i 
stworzyć sobie bardziej dogodną plat- 
formę dla dalszych rokowań |londyń- 
skich. Wiadomo jest bowiem, że rząd 
Rzeszy bynajmniej nie zamierza uchy 
lać się od tych rokowań. W Berlinie 
przypuszczają, że zapowiedziane na 
jutro przemówienie kanclerza Rzeszy 
Hitlera dotyczyć będzie ponownie 
Stanowiska Rzeszy wobec memoran- 
dum. 


Flandin pali mosty za sobą. 


Londyn. 24 III. (PAT.) Oświadczeż 
nie min. Fliudin, że udaje się do swe- 
go ckręgu wyborczego i do Londynu 
wcgóle nie przybędzie, nie widząc 
możhwości poddania postanowień 
konferencji lokarneńskiej dyskusji z 
Niemcami — wywołało w Londynie 
konsternację, tembardziej, że i prez 
mjer Van Zeeland nie zamierza jako- 
by powrócić. W ten sposób dzisiejsze 
posiedzenie Rady Ligi odbyłoby się 
bez udziału dwóch głównych współ- 
autorów porozumienia Sygratarjuszy 


paktu reńskiego, którzy pozostawiają ` 


trzeciego współautora Edena samego 


nicy polskoniemieckiej. Dr. Strese 
man bez ogródek takie gwarancje od- 
rzucił, Niema więc w Polsce powodu 
do załamywania rąk nad upadkiem 
Systemu umów, które stawiały ją w 
trudnej sytuacji, z której zdołała jed- 
nak wyjść sama, utrzymując sojusz 
z Francją i układając swe stosunki z 
Niemcami i Związkiem sowieckim. 
Jedno wydaje się być pewnem, Za- 
myka się epoka. Epoka wiary w może 


| 


ta placu dla rokowań z Niemcami: 


WW zych warunkach jest wielce praw- į 


dopodobne, że Rada Ligi ulegnie dziś 
lub najpóźniej jutro odroczeniu, a dal 
sze rokowania z Niemcami odbywać 
się będą droga dyplomatyczną po- 
między Londynem i Berlinem oraz 
pomiędzy Londynem Pa Paryżem 
i Brukselą. 

Oświadczenie Flandina wywołało 
poważne wątpliwości ze strony Paul- 
Boncoura,. który w tych warunkach 
nie chce pozostać sam w Londynie 
i nie chce brać na siebie odpowiedzial 
ności za skutki sytuacji, 


ność organizacji życia międzynarodo- 
wego na podstawach zgodnej, na pra- 
wie opartej, współpracy. Wali się w 
gruzy porządek wersalski, Granice 
stworzone Wersalem musi każde pań: 
stwo zabezpieczyć na własną rękę i 
własną armją. A pokój powszechny 
chyba będzie trzeba tworzyć dawnym 
przedwojennym stylem:  zbrojeniami, 
sojuszami wojskowemi i aljansami. 


L. 


ikr 
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Gre 
matry momiałme, korespondado 


z. T-a czne o 99 


iko propozycje. 
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FPaul-Boncour ze swej strony niema 
zamiaru brać na siebie odpowiedzial- 
ności za nawiązanie z Niemcami dy- 
skusji na temat niemieckich kontrpro* 
pozycyj, które prawdopodobnie będą 
później w Paryżu odrzucone. Francu- 
zi spodziewają się, że wszełkie dysku- 
sje, które wymagać będą dalszych ue 
stępstw na rzecz niemieckiego punktu 
widzenia, prowadzone będą z delega- 
cją niemiecką przez samego Edena. 


Armmaty strzegą pokoju. 


Frankfurt n. M, 24 III. (PAT.) Dziś 
wygłosił w Frankfurcie n. M. przemó: 
wienie przedwyborcze min. Goebbels. 
Mówił on m. in. co następuje: zarzu- 
cano mam złamanie traktatu wersale 
skiego i locammeńskiego. W rzeczywi- 
stości od r. 1919 do 1933 trwa bez 
przerwy łamanie traktatów i wymu- 
szanie z bagnetem w ręklu na bezbrone 
nej rzeszy przez jej przeciwiników. 
Hanńbie tej położylimy my, my naro- 
dowi socjaliści kres bezwzględny. Jez 
żeli mocarstwa locarneńskie trwają w 
mniemaniu, że będą mogły utrzymać 
wojska międzynarodowe na 20-kilo» 
metrowym pasie po niemieckiej stro- 
nie granicy, to myślą jeszcze katego- 
rjami z r. 1919, a nie 1936 r. Rząd fram 
cuski mówi, że armaty francuskie na 
granicy niemieckiej strzegą pokoju. 
Bardzo pięknie, ale i my ustawimy 
tam nasze działa, aby im w tem poma 
gały, bo nie godzi się z naszym honoe 
rem, aby ktoś inny pilnował naszego 
bezpieczeństwa. Świat musi zająć sta- 


nowisko wobec propozycji Hitlera: 
czy chce, czy nie chce, Bo Kanclerz 
Hitler występuje jako przedstawiciel 


narodu 67-miljonowego. 


Kampania wyborcza 
we Francji. 


Paryż. 24 III. (PAT.) Wczoraj roz- 
poczęło się już zgłaszanie kandydatur 
wyborczych. Ministerstwo spraw wez 
wnętrznych  zarejestrowało w dniu 
wczorajszym 200 nowych kandydatur 
wyborczych. Razem ze zgłoszonemi 
poprzednio jest więc 825 kandydatów. 
Jednocześnie prasa rozpoczęła kampa- 
nję wyborczą. Pierwsze hasła wybor- 
cze sformułowane w sposób jaskrawy 
pojawiły się w prasie prawicowej, Kol 
portowano usilnie krótką ulotkę z na: 
pisem: „Front ludowy to wojna“. 

Jednocześnie na łamach dziennika 
„Le Jour“ naczelny redaktor w arty- 
kule wstępnym analizuje ostatnie u: 
chwały Izby, dotyczące budżetu i całą 
politykę finansową rządów  dotych- 
czasowych, twierdząc, że lewica przy» 
gotowuje wyraźnie inflację i dewalu- 
ację. 

„Matin* donosi z Rabatu (w Ma- 
rokko) o krwawych starciach między 
czionkami organizacji „Croix de feu“, 
a kontrmanifestantami, należącymi do 
frontu ludowego w czasie zgromadzee 
nia politycznego Croix de feu iw oko- 
licach Post Lyautey. Interwencja po» 
licji poicżyła kres stąrciom, w któ- 
rych około 30 osób odniosło rany. 


NOO Z KZ 
VENIZELOS BĘDZIE POCHOWANY 
NA KRECIE. 


Ateny, 24 III. (PAT) Prezydjum Rady 
ministrów donosi: Zwłoki Wenizelosa będą 
przewiezione z Brindisi wprost na wyspe 
Kretę. Decyzję tę powzięto po otrzymaniu 
z poselstwa greckiego w Paryżu zawiado- 
mienia, że takie jest życzenie rodziny zmar 
ego. 


č 


wawa 


Wiadomości bieżąte. 


Wtorex 


Gabrjela arch. 


Jutro: Zwiast. NMP. 
marca 1335 Wschód słońca 530 
Zachód 17:56 


TEATR WIELKI, 


Wtorek godz. 20 „Ksiądz Marek". 
Środa godz. 20 „Bal w Savoyu'. 
Czwartek godz. 20 „Bal w Savou". 
Piątek godz. 20 „Trufika pani generalo- 


wej”. 

Sobota godz 20 „Przygoda w Grang 
Hotelu". 

Niedzicia godz. 15.30 „Bal w Savoyt 


— Godz. 20 „Trafika pani 
TEATR ROZMAJTOSCI. 


Wtorek teatr nieczynny. 

Środa godz, 20 Odczyt K. Czachowskie: 
go pt. „Poprzez literaturę ubiegiego roku“. 

Czwartek godz. 20 „Iratika pani gent- 
rałowej”. 

Piatek tcatr nieczynny. 

Sobota teatr nieczynny. 

Niedziela teatr nieczynny. 


FANOTEATRY. 


guneratowij'. 


APOLLO: „Czarne róże" z Liljana Har 
vey. 

CHIMERA: „Złotowłosy brzdąc“ z Shire 
ley Temple. i 

COLOSSEUM: „Śluby ułańskie“ film, 
„Parada lotników" rewja. 

KOPERNIK: „Pepi“ oraz groteska. 

MARYSIENKA: „Szir haszirim“ eraz 


` „Ziemia obiecana". 
MUZA: „Epizod“. 
PALACE: „Wiedeń! Miasto moich ma: 


3 
rze » 


PAN: „Jego wielka miłość z S. Jara- 
czem. s 
PAX: „Malowana zaslona“ z Gretą Gar- 


bo i groteska. 


RAJ: „Sprzedany głos“ z J. Scnmidtem. 

STYLOWY: „Hr. Nionte Christo" i re- 
wia. 

ŚWIT. „42 ulica" i „Skradziono  czlo- 
wieka“. 


TON: Zbieg z Jawy“. 
UCIECHA: „Gra o kobietę“. 


Teatr Wielki. Dziś dnia 2ł-go bm. 
o godz. 8-mej wieczorem, wspaniały po- 
emat dramatyczny Juliusza Slowackicgo — 
„Ksiądz Marek" w pierwszorzędnej obsa- 
dzie artystycznej. 

— Teatr Rozmaitości. 
czynny. 

— Choroba Tadeusza Białoszczyńskiego. 


Dziś i iutro nie- 


W stanie zdrowia Tadeusza Białoszczyń: 
skiego nastąpiło pogorszenie. Wobec 
powyższego rolę główną w ukazu: 
jącej się niebawem sztuce Niewiarowi- 


cza i Otockiego: „Korespondent Wasz do: 
nosr objął Władysław Krasnowiecki. — 
Premjera tej sztuki w sobotę, dnia 28 marca. 
„Potępienie  Fausta* — Berlioza 
we Lwowie. W piątek, dnia 27-go b. 
a iliormonia Lwowska, organizuje wielki 
koncert, w którym wystąpi na estraazte 250 
esb śpiewających i orkiestry. Wykonane 
zostanie dzieło Beriicza „Potępienie Fausta“, 
legenda dramatyczna w czterech częściach 
W koncercie wezma udział: Chóry mieszane 
Polskicga Towarzystwa Muzycznego, chór 
męski „Bard orkiestra Filharmonji Lwow: 
skiej oraz soliści: Irena Cywińska, Józef 


Wotłr»ki Remar Wraga oraz Jan Romanow 
ski. 

— Jutro odczyt Czachowskiego, Za- 
powiedziany odczyt Kazimierza | Cza: 


chewskicza p t, „Poprzez literaturę ubiegłe: 
go roku“, odbędzie się jutro w środę 25 bm. 
w Teatrze Rozmaitości. Niewątpliwie obfito: 
wać będzie w wiele sensacyjnych momen: 
tów M biłetv nalużv zaopatrywać się wcze: 
śnicj. 


KOMUNIKATY. 
I 

— Posiedzenie Wydziału historyczno: 
filozoficznego Towarzystwa Naukowego 
we Lwowie odbędzie się w  pią- 


wk, dnia 27 b. m. o godz. 5 pop. w Semi» 
narjum prot Abrahama, w starym gmachu 
urywersvieckim, ul. św. Mikołaja 4, I. p. 

— XVI. Zwyczajne walnę zgromadzenie 
Pol. Tow. Ekonomicznego we Lwowie od- 
będzie się 28 bm. o godz. 18-tej w sali 
żółtej Instytutu Technologicznego we Lwoz 
we przy ul. Bourlarda. 


— Fałszywi peborcy skarbowi. Do 
wiadomości lzby Skarbowej we Lwoz 
wie doszło, że na terenie Lwowa gra- 


suje sz.rcg osobników podających si; za 
poborców skarbowych. Osobnicy ci pez 
twierdzaiją odbiór pooranvch pieniędzy na 
zwykłych kartkach papieru. W zwiazku z 
tem, Izba Skarbowa podaje do wiadomo- 


Śc że kwity za pobrane naiczności Skar 

bsowe. mulszą buć wystawiane n. kanikaca 

z kwitarjusza Ponadto płatnicy, dia upew- 

in się czy Osou gadsjirea zaplaty jest 

, upoważniona winni żądać okaz 

mia legitumacj służbowej zaopatrzonci w 
fotografię. 

— Służba telefoniczna w  Brzuchowi- 

cach, Dyr. Okr. Poczt i Telegrafów do- 


nosi, że w urzędzie pocztowo - telefoniczn. 
Brzuchowice pow Lwów, zaprowadzono 
przedłużona służbę telefoniczną ; telegra- 


ficzna, a to od $ do 15 godz. w dnie pos 
wszcdnic i ad 9 do Ilztej, oraz od 15 do 
16 godz, w nicdziele i święta Zmiana ta 


nie dotyczy godzin urzędowych w czasie 
sezonu (1. VIL — 31. VII) które usta- 
one są od 7 do 21 godz. w dnie powsze- 
dnie, a od 8—12, i 15—18 godz, w nie 
dziele i święta. 


GAZETA LWOWSKA Nr. 70 z dnia 25 marca 1936 r. 


Czwór 5Gorożuńiuen.e. 


Rzym. 24. 3. (PAT.) W niemieckich 
kołach prasowych krążą pogłoski, że 


w toku ostatnich obrad  węgiersko* 
austrjackich dojść miało do porozu: 
mienia co do stanowiska  /Aiusteji, 


Wójerih Rój 3 02. a A 7 
LOCI I vęSler w Sprawie cwelitlta:- 


nego uchwalenia sankcyj gospodar- 
czych przeciw Niemcom. Delegaci 
Austrji, Węgier 1 Wioch stwierdzić 


mieli zgodność poglądów w tym due 
chu, że państwa ich nie wzięłyby u- 
działu w ewentualnych 
tynieinieckich, 


eec m m ARAE e = 0S AA 0 RAMA 1 ITAKA 


GA SIRECI DTA 


saniłcjach an» , 


Dziś popołudniu, goście austrjaccy 
i węgierscy udali się do Tor di Quine 
to, gdzie przyglądali się ćwiczeniom 
strzeleckim. O godz. 17-ci minisirowie 
Węgier i Austrji podpisali w pałacu 
weneckim wraz z Mussolinim i Suvi- 
chem układ dodatkowy do protoko- 
tów rzymskich z r. 1934. Wieczorem 
kanclerz Schuschnigg podejmował o- 
biadem kardynała podsekretarza sta: 
nu Pacelli, 


|: — WPRAWY ERZE PY aaa A W M M W a 


= - DZU. - PODKOWA 


aemuniśći ukrowadziii 10 misjonarzy. 


SS, 22, 5, (OPAL) Z 
donoszą, że 10 misjonarzy, 6 Angli: 
i 4 Amerykanów, oraz dwoje 
dzieci, uprowadzonych przez komu- 
nistów, znajduje się w  Hungtung w 
prowincji Szansi, Niewiadomo nic o 
losie 8 misjonarzy brytyjskich i czwor 
ga dzieci, uprowadzonych również 
przez komunistów do Pingyanfu, Am- 


qTungkuan 


NSE 
KÓW 


basada brytyjska zwróciła się z ape- 
itm do rządu nankińskiego oraz do 
gubernatora prowincji Szansi, prosząc 
o udziełenie pomocy uprowadzony:x 
misjonarzom. Sytuacja w prowincji 
Szansi w dalszym ciągu jest klrytycz» 
a. Ostatnio rzad nankiński wysłał 
do Szansi 5 dywizyi żołnierzy. 


EPEE ZEDO EA SRDA A AKA 


OOND TERZ OCZY IZ WESTOREC 1 TE PTA TER TAL ENA 14 


Straszne s4utki powodzi. 


Nowy Jork, 24. 3. (PAT.) Według 
ostatnich danych, szkody  materjalne, 
wyrządzone przez powódź w 15 sta- 
nach, wynoszą 507 milj. dolarów. 429 
tysięcy osób pozostaje bez dachu nad 
glewa. Około 500 tysięcy robotników 
pracuje nad odbudową zniszczonych 
przez powódź terenów. Liczba ofiar 
powodzi wynosi dotychczas 171 osób. 
Wody rzeki Ohio zalały wczoraj dal- 
sze obszary Kentucky w pobliżu Louis 
ville, 


Springfield. 24. 3. (PAT.) Południo: 
wa część stanu Missouri została nawie 
dzona wczoraj przez trąbę powie- 
trzną. Wiele domów uległo całkowite- 
mu zniszczeniu. 2 osoby zginęły, a 6 
odniosło rany. Szkody materialne są 
znaczne. 

W stanie Oklahama wyrządziła 
wielkie szkody burza piaskowa. W 
wielu miejscowościach szkoły zostały 
zawknięte. 


D DIES SAS KO EEE Z 


KRONIKA MIEJSKA. 


Dydaktyczna wystawa reklamy 
wej we Lwowie, W związku z zapowie- 
dzianą w Warszawie wystawa Związku 
Reklamowego, Miciskie Muzcum Przemys 
słu Artystycznego we Lwowie,  urządziło 
trwającą od dnia 22 bm do dnia i0 kwież 
tnia br. Wystawę reklamy, która otejmuje 
bogate i zebrane z wiełkim nakładem pra- 
cy i ogromnemi trudnościami zbiory abs. 
WSFHZ. Tadeusza Krzyżewskiego. Kolekcja 
obejmuje pokaz wzorowych ogloszeń pra- 
sowych, afisze reklamowe przeważnie gra- 
fików ze Związku Grafików Reklamowych 
oraz serje druków  rckla:nowych m. mm. 
druków opracowanych przez atelier grafiki 
PAT. Otwarcia wystawy dokonał prorekz: 
tor WSHZ. prof, dr. Seifert. 

Persenkówka dostanie urząd pocztowy. Z 
dnie I kwietnia br, uruchomia się w micjz 
scowości Lwów—Perscnkówka 
towo-telekomunikacyjna pn. Lwów — Per- 
senkówka. Do miejscowego obszaru pocz- 
towego tej agencji przydziela 
Perscnkówkę, oraz osady  Jusglacówka, 
Śniadówka, Bodnarówka oraz Baraki micje 


handlo- 


*genejc"BOCZY 


się gminę ' 


skie, Folwark miejski Betoniarnię, Osiedle | 
folwarczne, cegielnig Wimmera, które wyż ; 


dziela się równocześnie z obszaru 


dorę- 
czeń urz. poczt, Lwów I. 


50-lecie „Echa Macierzy“ we Lwowie. 
Wydział Pol. Tow. Śpiewaczego „Echo 
Macierz“ wę Lwowie (pl. Gołuckowskich 


1), urządzając w dniach 50 maia do I-go 
czerwca br. obchód złotych godów Towa: 
rzystwa, zwraca się do b, członków „Echa“ 
wsbierających i czynnych o podanie miejsc 
swego obccencgo pobytu celem  rozesłania 
zaproszeń i sprawozdań. 

Za ograniczeniem działalności MZA. we 
Lwowie, Na jednem z plenarnych posicz 
dzeń Izby przemysłowo-handlowej we Lwo 
wie przedstawiciele kupiectwa  wypowie- 
dzicli się przeciwko zbyt szerokiej dzia- 
łalności miejskiqgo Zakladu Aprowizacyj- 
nego we Lwowie. Zarząd miejski postanos 
wil zatem zrewidować stosunek MZA. do 
kupiectwa i w tym celu wyłonił komisię, 
złożoną z ławników pp. inż. Dunina, Ko» 
zioła i Schreibera, którzy zapoznawszy sie 
z działalnością MZA, we Lwowie Krako- 
wie i w Warszawie, oraz po zasiągniociu 
opinii szerokich sfer kupicckich orzekła iż 
dziaialność MZA. powinna być ograni- 
czona tyłko do sprzedaży nabiału z wyłą- 
czeniem innych artykułów spożywczych i 
kolonjalnych oraz za ograniczeniem hans 
dlu opałem de dostaw dla instyiucyj saz 
morządowych z wyłączeniem odbiorców 


prywatnych. Odpowiednie wnioski bedą 
wkrótce przedstawione Zarządowi Miej- 
skięmu. 


Strajk pracowników w Rzeźni miejskiej. ' 


Dziś w godzinach rannych wybuchł nagle 
strajk przeszło stu pracowników w rzeźni 
miejskiej, zajętych na hali wieprzowej, przy 
uboju nierogacizny. Strajk wybuchł z po- 
wodu odciążenia Rzeźni miejskiej przez 
fabrykę Ruckera, która dokonuje we wh- 
snym zarządzie uboju nierogacizny dla po 
trzeb fabryki. Fabryka Ruckcra zużywa 
dla swoich celów tylko bekony, zaś inne 
części mięsa odsprzedaje nabywcom we 
Lwowie, podczas gdy pracownicy rzeźnicz 
cy wychodzą z założenia, że mięso prze 
znaczone do konsumcji w mieście powinno 
pochodzić z nierogacizny bitej wyłącznie 


w rzeźni miejskiej. Dlatego też dla popar- 
cia swoich postulatów, które przedstawili 
prczydjum miasta, ogłosili dziś strajk 

Samobójcza śmierć pod kołami pociągu. 
Dziś nad ranem na torze kolciowym w 
Klceparowie znalcziono zmasakrowane zwło 
ki mężczyzny z odcięta głową. W toku 
dochcdzeń ustalono, że denat liczący oko- 
ło 50-tu łat o godz. 035 rzucił się w zāz 
miarze samobójczym pod pociąg, zdążaja: 
cy z dworca głównego do Równego. Przy 
zwiakach nie znaleziono żadnych doku- 
mentów ani listów. 

Katastrofa autobusu. Wczoraj popołudniu 
na szosie I wów—Winniki w pobliżu Ma- 
rjówki wydarzyła się katastrofa autobuz 
sowa, która na szczęście nie orzybrala tra- 
gicznych rozmiarów. Oto jadący ze Lwn: 
wa do Winnik autobus firmy „Zaw“ z czte 
rema pasażerami z powodu defcktu w kic- 
rownicy stoczył się do rowu. Pasażerka 
Maria Schneider została ranna w głowę, 
wskutek uderzenia o szybę, Reszta pasażc- 
rów wyszła cało, Na miejsce wybadku 
przybyła policia, która wdrożyła docho= 
zenia, 


O ŻYCIU I TWÓRCZOŚCI WŁ. ST. 
REYMONTA. 

Celem uczczenia 

WI. St, Reymonta, laureata nagrody Noz 

bla, wyznaczyła wdowa jaka pierwsza na- 


10ztej rocznicy zgonu 


grodę zł 2.000, a Zakład Narodowy im. 
Ossolińskich we Lwowie jako drugą nagro- 
de zl, 1000 za najlepsze prace o życiu į 
caiokształcie twórczości Wł. St. Reymonta. 

Prace dotychczas nieogłoszone, nieprze- 
Kraczające 15 arkuszy druku formatu nau. 
kowego (63x95) składance być maja pod 
adresem: Zakład Narodowy im. Ośsoliń: 
skich we Lwowic. na ręce dyr. dr. L. Ber- 
nackiego w terminie ostatecznym do 1-go 
mzja 1936 pod godłem. z kopertą zaklcio- 
ną, która zawierać ma imię, nazwisko i doz 
kładny adres autora pracy, 

Ogłoszenie nagród musi nastąpić naiz 
później do 1 sierpnia 1936, Nagrodzone 
prace będą własnością zutorów, a prawo 
pierwszeństwa wydania zastrzega sobic Za- 
klad Narodowy im. Ossolińskich. 


Program radjowy. 
Środa, 25 marca. 


Lwów. Godz. 6.30: Audycja poranna. 
11.57; Sygna! czasu, 12.03: Dziennik polu: 
dniowy. 12.15: Pogadanka, 12.50: Orkiestra 


salonowa. 13.30: Koncert życzeń. 15.15: 
Gictda, 15.30: Płyty 16: Obrazek słucho- 
wiskowy. 16.20: Recital $picwaczy. 16.45: 
Rozmowa muzyka ze słuchaczem radija. 
17: „Dyskutujmy*. 17.20: Koncert, 17.50: 
Cdczyt. 18: Orkiestra kameralna 150: 
Cdczyt. 18.45: Płyty, 19. Odczyt. 14.20: 
Koncert seklamewy 19355: Wiad. spo 
19.45: Repoitaz aktuziny. 20. Koncert. 
20.45: Dziennik wieczerny. 21: Audycja 
chopinowska. 21.40: Kwadrans poctycki 


21.55: Pogadanka gospodarcza. 22,05: Au- 
dycja z okazji nar. śświęta Grecji. 22.25. 
Koncert. 


ZAWIESZENIE WYKŁADÓW NA 
POLITECHNICE LWOWSKIEJ. 


W związku z ostatniemi zajściami 
na terenie wydziału rolniczo-lasowega 
Politechniki lwowskiej w Dublanach 
— zostały onegdaj zawieszone ;wyklłaż 
dy na II. i III. roku tego wydziału. 
Miodzież została wówczas ostrzeżona, 
że w razie dalszych zajść czy niedo» 
zwolonych manifestacyj, zostaną zasto 
sowane ostre sankcje. 


Dziś zwolali Dublańczycy wiec na 
torenic Politechniki lwowskiej, a po- 
nieważ na wiec ten rektorat zezwole- 


nia nie udzielił J. M. Rektor widział 

się zmuszony zawiesić wykłady na ca 

lei Politechnice lwowskiej. 
Wicc mial przebieg spokojny, Do 
żadnych incydentów mie doszło. 

W WĘŁATZZK em ZA IREFAŁ „2 WUJ? ! ZKSĘ 
MOMINACIA W MIN, WR, I OP. 
Warszawa. 24 MI. (PAT) P. Wojciech 

Przybyłowicz, radca w Ministerstwie WR. 

i OP. został mianowany dyrektorem biura 

personalnego tegoż ministerstwa. 


TERCEWAŻENIE GODLA PAŃ- 
STWA. 

Gdynia. 24 IM. (PAT.) Przed sądem 02 
kręgowym w Gdyni odbyła się rozprawa 
przeciwko dwom dyrektorom firmy j Fe- 
terrcichowi i Arkusowi oskarżonym = art. 
22 rozp, Prezydenta RP. o obronie godła 
państwa. Oskarżeni w grudniu ub. roku 
sprowadzili na rynek polski transport hisz- 
pańskich pomarańczy, które owinięte były 
w bibułki z wizerunkiem orła, naśladująz 
cym godło państwa oraz znaki wojskowe. 
Rcich skazany został na 4 tygodnie are- 
sztu a Artus na 3 tygodnie. Od wvroku 
obrona wniosła apelację, 


rz n 
na's 
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Łemkowski chór górali. 


Był to wieczór bardzo interesujący, proz 
dukoja ciekawa i godna większego zainteż 
resowania ze strony publiczności. 

Dzięki poważnej i zapewne bardzo wy- 
tężonej pracy dyrygenta chóru p. A. Ro- 
piokicgo uzyskano wyniki — jak na ze- 
spół ludowy — wręcz znakomite, Głosy 
zarówno męskie, jak i kobiece brzmią czyz 
sto. bez żadnej estradowej afcktacji, ujmuż 
jąco w swej bczpretensjonalności i prosto- 
cie, Całość nadzwyczajnie zyskuje na ta- 
kicm postawieniu sprawy i zadawala naj- 
bardziej nawet surowe wymagania słuchaz 
SZAL 

Pięknie wypadły wszystkie pieśni o nas 
stroju lirycznym. Natomiast pozostawia 
nieco do życzenia strona dynamiczno-eks- 
presyjna. Chór jakby lękał się i obawiał 
forte. A szkoda, gdyż, zdobywając się na 
silniejsze efekty, rozszerzyłby tem samem 
znacznie zakres repertuaru. 

Jedna uwaga pod adresem Dyrckcji biu- 
ra koncertowego: W garderobie PAM, paz 
nują barbarzyńskie stosunki, Obsługa przy 
wyjściu z koncertu jest tak fatalna, że na 
podanie rzeczy trzeba wyczekiwać w zimz 
nym przedsionku przeszło pół godziny! 
Prosimy więc o interwencję w tym kie- 
runku. 


RE aj 
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Sport i Wychowanie Fizyczne. 


Szermiercze mistrzostwa Lwowa. W ciąż 
gu soboty i niedzieli odbyły się we Lwo: 
wie na hali sportowcj szermiercze mistrzo- 
stwa Lwowa. w ramach których rozegrana 
została 6-ta eliininacja olimpijska. Turniej 
lwowski został «obcesłany wyjątkowo licz- 
nie i zgromadził na starcie około 50 zaz 
wodników z „wszystkich ośrodków „kraju. 
Z poza okręgu lwowskiego najliczniej rez 
prezentowany był Śląsk, a następnie War- 
szawa. W ciągu soboty rozegrana została 
szpada. Po rozgrywkach eliminacyjnych 
rozegrany został finał przy udziale 12 za- 
wodników. 1) kpt Szempliński (Legja) 10 
zwycięstw. W finale szabli pierwsze micj- 
sce zajął kpt. Segda (Warszawa), zwycięż 
żając po dodatkowej rozgrywce  Sobika 
(PKS). Florct pań rozegrano przy udziale 
9 zawodniczek, Pierwsze miejsce zajęła 
Stanoszkówna (Śl. KI. Szer.) nic doznając 
w finale ani jednej porażki, Po ukończos 
nym turnicju nagrody rozdał wiceprezes 
Pol. Zw. Szermierczego inż. Żubrzycki. 
Organizacja turnicju spoczywała w ręku 
sekcji szermierczej Pogoni, 


RAW O RZEEA 
Giełda z dnia 24 marca 


LWÓW — GIEŁDA PIENIĘŻNA, 


W dalszym ciągu bez obrotów, Dolar 
około zł. 5.29. 


WARSZAWA — GIEŁDA PIENIĘŻNA. 

Dewizy: Belgja 89.60, Holandja 360.90, 
Londyn 26.25, N. Jork 5.29 ; jedna czwarta 
tel. 5.29 i trzy ósme, Oslo 131.50, Paryż 
3504, Praga 21.95, Sztokholm 135.35, 
Szwajcarja 173.30. Papiery państwowe: 5 
pre. poż. konwcers, 59,50, 6 pre. poż. dol. 
75.509 "bre poz dol 5135, Z pre IDO. 
stabiliz. 62.88. Akcje: Bank Po!ski 96.75, 
Starachowice 33.50. Dolar w obrotach pry- 
watnych 5.31. 


LWÓW — GIEŁDA ZBOŻOWA, 


Na Giełdzie obroty w pszenicy, jęczmie- 
niu, peluszce, mące i otrębach Ceny utrzy 
mują się na niczmienionym poziomie, Ten: 
dencja utrzymana, usposobienie spokojne. 


w 


Pienarne pos 


Meo DE 24 3, (PAT.) Plenarne 
6 sa 3% e Senatu wyznaczone zoStae 
e A ACE dnia 26 b. m. na godz. 
10-14 ah na piątek 27 b. m. na godz. 
obu GSR. Na porządku dziennym 
kiy N posiedzeń znajdują się proje 

Y ustaw, uchwalone przez Sejm, a 


obecnie o 
a Pracowywance przez komisje 
senackie pzm J 


PRACE KOMISJI SENACKIEJ. 


Na „budżetowa Senatu przyjęła 
ny IR "BE posiedzeniu uchwalo- 
sowani z S€jm projekt ustawy o finan 
e: a Shy wodnych, proje- 
eo aw o zaciągnięciu pożyczek na 

inwestycyjne P. P, i Poczt i Tele- 


aa oraaa 


Wydawanie obligatyi 
aozyczki: inwestycyjnej. 


lak Wg 24 marca, (P. A) 
cwi 3 ionosiliśmv dnia 23 bm. plas 
RI Subskrypcyjne rozpoczęły wy: 
miang Świądectw tymczasowych na o: 
3 proc. Premjowej Pożyczki 


biigacje 
Inwestycyjnej. 

Subskrybenci, którzy uiścili już całą 
należność, otrzymają we właściwych 
placówkach za zwrotem świadectw 

i 

tymczasowych obligacje pożyczki tej 
Samej emisji, tych samych numerów i 
serji, co świadectwa tymczasowe. Subz 
skry enci, którzy podpisali pożyczkę 
w Doszczególnych instytucjach na lie 
stach zbiorowych (pracownicy pań- 
stwowi, samorządowi itd.), otrzymają 
Obligacje z rąk płatników swoich in- 
Stytucyj, Wydawanie obligacyj będzie 
trwało w zasadzie do dnia 20 kwietnia 
„r. i w tym terminie obligacje dopu- 
SZczone zostaną do obrotu giełdowe- 
g0, 

ća umorzona obheacja Pożyczki In- 
westycwjnej imiennej wartości 100 zł. 
właściciel] jej otrzymuje w pierwszych 
10 latach umarzania 120 zł, w następ: 
nych iatach 123 luk 150 zł 

Każdy posiadacz obligacji otrzymuje 
odsetki płatne co 4 miesiace w stosune 
(U Iecznym 3 proc., bierze udział w Jo- 
sw niu wygranvch trzy razy de roku 
W każdej emisji, zaś w razie umorzenia 
obligacyj otrzymuje zwrot kapitału 
z nadpłata Obligacje z pożyczki oraz 
Przychody od niei (odsetki, wygrane, 
nadpłaty) zwolnione sa od wszelkich 
Bedatków araz danin państwowych i 
samorzadowych Obligacje pożyczki 
moga być składane jako kaucje i wadia 
PIW przetargach oraz jako kaucie na 
zabezpieczenie wszelkiego rodzaju u: 
mów luh zaliczek  wpłacanych na do» 
Stawy i roboty rządowe, czy samorzą: 
Owe, jak również ma zabezpieczenie 
udzielanych przez Skarb panstwa kre: 
Aytów akcyzowych, celnych i transpor: 
towych. Obwicszczeniem Min. Skarbu 
Z dnia 1$ brn ustalonv został kurs kau 
<yjny na zł. 65 od obligacji 
Miaa — amra 
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grafów i wreszcie projekty ustaw o 
dodatkowych klredytach na r. 1934/35 
1 1935/36. 


Dziś rano będzie, jak wiadomo, o- 


bradowała senacka komisja admini: 
stracyjna nad uchwalonym na ostate 
niem posiedzeniu przez Sejm proje- 


ktem ustawy o uboju zwierząt gospo- 
darskich w rzeżniach. Referat przy- 
dzielono sen. Dobaczewskiemu. 
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„GAZETA LWOWSKA“ Nv, 70 z dnia 25 marca 1936 r. 


Warszawa. 24. 3, (PAT.) Na podsta 
różnych źródeł P. 
A, T, podaje następujący komunikat 
c położeniu na frontach w Abisynii 
w dniu 23 marca: 

Komunikat urzędowy włoski notu: 
je strącenie na froncie północnym 
czwartego już samolotu abisyńskiego. 

Źródła angielskie stwierdzają, że 
brak informacyj o ataklu rasów. Kassa 


m_n... i an a e 


main 


Iońsiracje 


w Krakowie. 


Warszawa. 24. 3. (PAT.) Na dzień 
23 b. m. został prekilamowany przez 
OKR PPS i związki zawodowe po- 
wszechny strajk na terenie m Krako+ 
wa, 

Strajk objął tylko część robutzików 
w niektórych fabrykach. 

Robotnicy w zakładach nżyteczno- 
ści publicznej pracowali norma!nie. 

OKR PPS zwrócił się do starosty 
grodzkiego o pozwolenie na odbycie 
zgromadzenia w domu Zei, Starosta 
udzielił zezwolenia pod warunkiem, ze 


przywódcy OKR wezwą zebranych 
po skończonem zgromadzeniu do 0z 
puszczenia zebrania bez fos:ra ywania 
jakiegokolwiek pochodu. 

Kiedy pe skończonem  zgromadze- 


niu tłum poczał opuszczać zabudowa- 
nia ZZK, czynniki nieodpowiedzialne, 
które wymknęły się najzupełniej z pod 
kierownictwa OKR, zaatakowały ka» 
mieniami i strzałami rewolwerowemj 
oddzia! policyjny, stojący na rogu ul. 
Basztowej i plantów. Gdy kilku po!t- 
cjantów zostało rannych, oddział po: 


licyjny zmuszony został użyć bron.. 

JE PRZEZE RA. Or ZP EOT 

BRYTANJA NALEGA I SUGE- 
RUJE. 


Londyn, 24. 3. (PAT.) Jak donoszą 
urzędowo, ambasador W. Brytanji w 
Berlinie zwrócił się wczoraj do mini- 
stra spraw zagranicznych Rzeszy von 
Neuratha z prośbą o przekazanie kan 
clerzowi Hitlerowi prośby rządu W. 
Brytanji o udzielenie jaknajrychłejszej 
odpowiedzi na propozycje mocarstw 
lokarneńskich oraz wprowadzenie do 
nich konstrurltywnych zmian, jeśli 
przyjęcie całości nie będzie możliwem. 
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AMERYKAŃSKI BUDŻET WOJSKOWY 
Waszyngton. 24 III. (PAT.) Wczorajszą 


decyzję o kredytach dla departamentu i cza robotnic, nastąpily próby prze- 
wojny senat powziął większością 55 prze- , A ; licii > i 
ciw 12, Uchwalona przez senat suma 61! ; S7Koczenia policji w wykonywaniu 
miljonów dolarów przewyższa sumę, uz i CZYNNOŚLI i dlatego policja musiała 
chwałoną przez izbę reprezentantów o 66, użyć środków przymusowych dla o: 
ilionów ów q + tet-+ | c 28 5 s A 
miljonów dolarów. „Wobec tego projet | próżnienia fabryki. Wszelkie wiado- 
ustawy wraca do izby reprezentantów. + n  .. . "A À aniu E 
Poajckt ustala stan liczebny armji na ks ae OEOD przy oprośnianiu saary | 
165.000 ludzi. i byly jakiekolwiek ofiary w lu- 
2i— dziach, nic są prawdziwe. 
EAD S bii nidi ES a a aE i MW octo o seem - | | — wani wa M T L | 
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Tłum chwilowo się rozbiegl, lecz na- 
Stępnie, podburzony przez nieodpo= 
wiedzialne żywioły, począł się zbierać 
w innych miejscach, gdzie został przez 
psuicję rozprószony. 

ulicach bFiorjanskiej, Siawkow- 
sidiej i Długiej większe grupy demon- 
sirantów powybijały szyby w skle: 
pach, rabując jednocześnie niektóre 
przedmioty 

Zmaczniejsza grupa demonstrantów 
zgromadziła się na ul, Stawkowskiej 
u wylotu płantów, czyniąc przeszkody 
z ławek celem niedopuszczenia policj! 
na ul. Sławkowską. (Gdy zaś oddzia! 
policji chcial rozprószyć demonsiran- 
tów, posypały Się znowu kamienie w 
stronę oddziału policyjnego, do które- 
go oddano szereg strzałów rewolwero= 
wych, Policja zaatakowana, zmuszona 
była użyć broni, poczem tłum rozbiegł 
się. 

Według dotychczasowych danych, 
cgółem rannych z pośród demonstran 
tów zostało dwudziestu kilku, 6 z nich 
wskutek ran zmarło, 

Z pośród policji kilkunastu policjan 
tów zostało ranionych lub kontuzjo- 
wanych, 

Kilkudziesięciu najbardziej agresyw- 
nych przywódców tłumu natychmiast 
aresztowano. Obecnie w Krakowie pa: 
nuje zupełny spokój. 

Kraków. 24. 3. (PAT.) Od pewnego 
czasu na terenie województwa kra- 
kowskiego rozpoczęły się strajki, któż 
re bez wyczerpania prób ugodowych 
przechodziły do form najostrzejszych, 
t. j. do form strajków okupacyjnych. 
Że względu na to, że przy podnieco- 
nych nastrojach okupacje fabryk mo- 
gą zawsze spowodować akty sabotażu 
ze strony czynników nieoficjalnych, 
przez nikogo nieopanowanych, p. wo» 
iewoda krakowski zarządził opróżnie- 
nie fabryki „Semperit. 

Przy wykonaniu tego polecenia, ze 
strony niektórych elementów, zwłasz= 


(Loda, 
iNet 


| była omawiaaa. 
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i Sejum na skrzydło zachodnie wojsk 
włoskich na froncie północnym. 


Z frontu południowego wiadamo- 
ści wszystkich źródeł ograniczają się 
do obszernych relacyj z dzisiejszego 
ataku 19 samolotów włoskich na Dzie 
dziggę. Bombardowanie trwało 45 mie 
nut. Wszystkie budynki są spalone, w 
tem szpitale egipski i abisyński. Eska- 
drą samolotów włoskich dowodził 
gen. Ranza. Dzidzigga, jak stwierdza 
Reuter, przestała poprostu istnieć, Je- 
dynie ocalał dom misji klatolickiej. 
Ofiarą bomb padło dziś 14 osób. Dzie 
sięciu indusów, pracowników wielkie- 
go magazynu angielskiego ocalało, 
tylko dzięki temu, że ewakuowano 
ich zawczasu, magazyn natomiast, za- 
wierający towary wartości kilku tysłę- 
cy szterlingów, uległ całkowitemu znie 
szczeniu, służba abisyńska magazynu 
cdniosła rany od strzałów z karabi- 
nów maszynowych. Zrzucono ogółem 
20 ton materjałów wybuchowych. 
Abisyńczycy byli zaskoczeni dzisiej- 
szy atakiem i zaledwie przez 3 minuty 
odpowiadali ogniem z dział zenito- 
wych, poczem wojska abisyńsklie wy: 
cofały się, 


liczba ofiar wczorajszego bombar: 
dowania wzrosła do 83 osób ranijo- 
nych, z których 4 zmarły. Bombardo* 
wanie wczorajsze trwało 80 minut. 
Zrzucono 25 ton materjałów wybucho 
wych. Zniszczono m. in. kwaterę gen. 
Wahib:paszy. Samoloty włoskie, bio- 
rące udział w atakach wczorajszym i 
dzisiejszym, startowały z  Gorrahai, 
dokąd powróciły nienaruszone, odby- 
wając ogółem przestrzeń 800 klm. Abi 
syńczycy spodziewają się obecnie ata- 
ku samolotów na Harrar. Całą lud- 
ność cywilną usunięto już z tego mia- 


UCHWAŁY KOMITETU 153-tu. 


Londyn. 24 marca, (P. A. T.) Ko- 
mitet 13-tu uchwalił rezolucję, która 
przyjmuje do wiadomośc odpow: ozi 
Wloch i Abisynji na apel komitetu z 
dn. 3 marca. Komitet poieci! przewod- 
niczącemu Madariaga sekretarzowi 
generalnemu Ligi Narodów  Avenolo» 
wi nawiązanie kontaktu z Włochami 


i Abisynją tak, aby komitet mógł, sko- 
ro tylko to będzie możiiwem, nawią» 
zać rokowania z obiema stronami 1 
Joprowadzić w ramach Ligi Naro.lów 
iw duchu paktu Ligi do rvcsl=gu za» 


niechania działań wojennych i przy- 
wrócenia pokoju. 
Komitet omawiał również sprawę 


bombardowania ambulansów Czerwu: 
nego Krzyża i miast otwartych i p:> 
stanowił się zwrócić du rządów zain» 
teresowanych o dostarczenie dodatk ze 
wych szczegółów. Sprawa sankcy; nie 


à odka 


WOJCIECH BARANOWSKI. 14 


JESIENNE SŁOŃCE. 


(Powieść.) 

(Ciąg dałszy). 
Przyciszone rozmowy zlewały się w pogwar 
przyjemny, w którym czuć było dosyt i zadowole- 
nie. Dobrze wytresowana służba chodzila na palcach 


i roznosiła dania prawie bez szelestu, Po olbrzymum 
ponsowym kobiercu przesuwały się ostrożnie woz- 


ki, rozwożące gorące zakąski 1 pieczyste, Półgłosem | 


komenderowali tem wszystkiem wytrawni maitres 
d'hotele, celebrujący to wielkie nabożeństw 
1 jedzenia. lo nie była restauracja w zwykłem tego 
słowa znaczeniu, to był uroczysty przybytek, po» 


o picia 


Święcony kultowi smaku i trawienia, niemało zajmu: ! 


jącemu miejsca w życiu tej gromady wybranych, 
uzurpującej sobie prawo ciągłej biesiady... 

Wojnicz nie był z tych, co tylko używają życia, 
ale nawykły do kłomfortu czuł się zupełnie dobrze 
w atmosferze, przesiąkłej sybarytyzmem i zbyrkiem. 
W Wilnie na codzień nie miał nic ponad wygodę, 
tu nurzał się w wytwornym błogostanie, połączo» 
nym ze znaczną nawet estetyczną kulturą, Zapomi: 
nało się prawie, że to Rosja.. Od tej sali do wsi 
głodujących, do brudnych przedmieść robotniczych 
i śmierdzącego chłopskiego kożucha było strasznie 
daleko. Daleko było nawet i do policyjno-żandarm- 
skiego rosyjskiego reżimu. Generałowie i dygnita- 
rze, ci ostatni po cywilnemu przeważnie, przynieśli 
tutaj twarze dobrotliwie pogodne. Panowie w smo- 


kingach i we frakach gawędzili tak pogodnie.., pa» 


| nie miały sznit prawie paryski, więc czyż nie można 


było zapomnieć o prawdzie, którą zostawiono take 
townie razem z kalcszami w przedsionku. Ta ostat- 
nia uwaga ironiczna narzuciła się panu Eustachemu 
sama przez się, może dlatego zresztą, że w stosunku 
do całego moskiewskiego Świata był nastawiony na 
nieufną niechęć. Pod tym względem nie ustępował 
wcale sceptycznemu Anglikowi, wracającemu z daz 
lekiej północy. Tylko że tamten wypowiadał się 
bezwzględniej, 

W tej chwili siedział on właśnie na balkonie 
jednego z gabinetów, biegnących wzdłuż pierwszego 
piętra sali i dających możność odseparowania się od 
wszystkich, a jednocześnie obserwowania czeredy 
ludzkiej, ucztującej na dole. Zobaczywszy wchodzą- 
cego Wojnicza, zdaleka machał mu przyjaźnie dło- 
nią i najwyraźniej dawał znaki, zapraszające go na 
górę. Z tyłu stał rozwidniony niezdarnym uśmie- 
chem Stock von elsen 1 kiwał na powitanie wielką 
rudą głową. Obaj widocznie oczekiwali skwapliwie 
pożądanego towarzysza, 

— Nareszcie jesteśmy w swojem kółku 
oświadczył jakby z ulgą dyrektor Anderson, poda- 
jac rękę Wojniczowi u progu małej zaopatrzonej 
w kominek jadalni, stanowiącej zasadniczą część 
gabinetowej całości. 


— Jakże się panom tu podoba? — pytał Woje 


nicz, gdy siedli już do stołu, 

— Splendid — odparł Anglik — ale oni mnie 
na petersburski blichtr nie wezmą... Ciągłe mam 
przed oczyma Wołogdę i Petrozowodsk i te okrope 


| ne dziury, w których nie "d gdzie nawet porząd= 


nie przenocować, i * Je któreśmy spotykali tam 


| 


na każdym kroku... Cóż z tego, że w stolicy są fraki 
i perfumy i światło elektryczne?... 

— Tak, w Petersburgu Rosja udaje cywilizację, 
jak tylko może... Zresztą cywilizacja to wyłącznie 


materjalna.. A przytem głównie — cywilizacja apez 
tytów, Moralna — jest udziałem kół bardzo nieli- 
cznych, 


— W naszem poselstwie patrzą na przyszłość 
tego państwa z wielką obawa. 

— Eines schónen Tages 
gehen wmieszał się do 
Felsen... 

— To zależy od tego, czy zdążą narosnąć siły 
rzeczywiście twórcze.. Bo któż wie, ile czasu dzieli 
nas od wielkich wstrząśnień i wydarzeń... 

— Kocioł bałkański ciągle kipi i skutki tego są 
nieobliczalne — zauważył Anderson — a jednak my 
musimy ryzykować... Kapitał szuka dla siebie 
ujścia... 

— Więc jakże... Robicie ten interes 
Macie zamiar przystąpić do eksploatacji?... 

— Chciałbym... lecz w dalszym ciągu brak mi tu 
ludzi zaułania. Mówiłem o tem z ambasadorem i on 
zalecił mi ostrożność... O solidności w rozumieniu 
zachodniem nie mają tu pojęcia. To mnie przeraża... 
A z cudzoziemcami samymi pracować niepodobna... 
Wie pan co... myśleliśmy o panu? 

— O mnie?! 

— Tak, w poselstwie przez telefon szybko ze- 
brano informacje. Pan ma opinję doskonałą — nasz 
attaché handlowy zna pana działalność w Wilnie... 

— Więc co?.. Cóż mógłbym dla was zrobić... 


(C. d. n.) 


wird das alles unter- 
rozmowy StocĘ von 


leśny?,.. 


à 


Ogłoszenia urzędowe, 


LICYTACJE. 


I. Km. 313/355. Obwieszczenie o licytacji. 
Dawiskiba Mikołaj komornik Sądu grodz 
kiego w Jarosławiu, rewiru I. zamieszkały 
w Jarosławiu 
II. p. w sprawie cegzekucyjnej wierzycielki 
Komunalnej Kasy Oszczędności w Jaro- 
sławiu, Pinkasa Sternberga w Jarosławiu, 
Betti z Rosenfeldów Kurzmanowej w Ja- 
rosławiu, Cypry z Gallerów Flusser i tow. 
w Jarosławiu i  Ubezpieczalni Społecznej 
w Jarosławiu przeciw zobowiązanym Herz 
schowi Hlorn i Rózi Horn w Jarosławiu o 
905 dol, amer. itd. zpn. na zasadzie art. 
679 kpc. obwieszcza, że dnia 24 kwietnia 
1936 o godz. 9-tej przedpoł, w biurze Nr. 
29 Sądu grodzkiego w Jarosławiu odbędzie 
się licytacja poniżej wymienionej realnos 
ści, położonej w gminie Jarosław, pow. 
jarosławskiego, woj. lwowskiego, mającej 
urządzoną księgę hipoteczną przy Sądzie 
grodzkim w Jarosławiu. Cała realność obj. 
whl. 1339 ks. gr. gm. kat Jarosław. Ozna- 
czenie realności wraz z wyszczególnieniem 
powierzchni, przeznaczenia gospodarczego 
i przynałeżności: W skład tejże realiiości 
wchodza pb. lk. 181 i pgr. lk. 85 i 34 o łą- 
cznej powierzchni 9 arów 61 m kw., poło: 
żonej frontem do ulicy Spytka L. orjent. 
13 i do ul. Lubelskiej L orjent, 24, Na 
tejże realności od ulicy Spytka wybudo- 
wany jest murowany dom parterowy nicz 
podpiwniczony, gontem kryty z przczna- 
czeniem jednej ubikacji na sklep, nadto 2 
pokoje i kuchnia na mieszkanie, zaś o 
ul. Lubelskiej w stanie surowym 1 piętro- 
wy budynek murowany caly podpiwnie 
czony, blachą kryty, w budynku tym jest 
wykończone tylko jedno mieszkanie z je- 
dnego pokoju i kuchni. Pomiędzy napro= 
wadzonymi budynkami wewnątrz realno- 
ści znajduje się wybudowany parterowy 
murowany budynek przeznaczony na pie- 
karnię z dwoma piecami pickarskiemi, praz 
cownię, składem na mąkę i stancja, blachą 
kryty, a nadto ustępy. szopa drewniana, 
przybudówka z piwnicą niewykończona, 
parkan drewniany z bramą wjazdową od 
ul. Lubelskiej, mur graniczny. Wartość sza- 
cunkowa zł. 36.667.68. Cena wywołania 
24.445 zł. 18 gr. Wysokość rękojmi 3.668 zł. 
Właścicielem powyższej realn. jest Hersch 
Horn i Róża Horn po połowie. Wy- 
sokość rękojmi jaka licytant przystępując 
do przetargu musi złożyć ustalona powy- 
żej, winna być złożoną w gotowiźnie, ałbo 
w takich papierach wartościowych bądź 
książ. wkładk. instytucyj, w których wolno 
umieszczać fundusze małoletnich i że pa- 
piery wartościowe przyjęte będą w 3/4 
częściach ceny giełdowej. Nadto podaje do 
wiadomości: 1) że przy licytacji będą za- 
chowane ustawowe warunki bicytacyjne o 
ile dodatkowo publicznem obwieszczeniem 
nie będą podane do wiadomości warunki 
odmienne. 2) że prawa osób trzecich nie 
będą przeszkodą do licytacji i przysądze= 
nia własności na rzecz nabywcy Zas 
strzeżeń, jeżeli osoby te przed rozpoczę- 
ciem przetargu nie złożą dowodu, że wnio 
sły powództwo o zwolnienie nieruchomo- 
Ści lub jej części od egzekucji i że uzy» 
skały postanowienie właściwego Sadu, nas 
kazujące zawieszenie postępowania egzeku 
cyjnego. 3) że w ciągu dwóch tygodni 
przed licytacją wolno oglądać nierucho- 
mość w dniu powszednim od godz. 8—18, 
akty zaś postępowania egzekucyjnego mo- 
żma przeglądać u Komornika podpisanego, 
zaś od dnia 3 kwietnia 1936 w Sądzie grodz 
kim w Jarosławiu. 4) dłużnik ma prawo 
wskazać kolejność w jakiej przetarg pœ 
szezególnych nieruchomości ma być prze- 
prowadzony. $) stawienie się jednego li- 
cytanta wystarczy do odbycia przetargu, 
jeżeli licytant ten zaofiarował przymajmniej 
cenę wywołania. 

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru 1. 


Jarosław, 27 lutego 1936, 1056K 


przy ul. Słowackiego L. 5, 


Km. 1/56. Obwieszczenie o licytacji ruz 
chomości. Komornik Sądu grodzkiego w 
Potoku Złotym Fornal Władysław, mają- 
cy kancelarię w Potoku Złotym na podsta- 
wie art. 602 kpc, podaje do publicznej 
wiadomości, że dnia 28 marca 1936 o godz. 
9-tej w Skomorochach odbędzie się licy- 
tacja ruchomości, należących do Janiny 
Załęskiej właśc. dóbr w  Skomorochach 
składających się z 2 foteli, kozetki, stołu 
mahoniowego, biurka dębowego, kredensu 
ciemnego, ciu krzeseł obitych skórą, 2 
foteli, kozetki zielonej, szafy dębowej 2 
łóżek dębowych, 4 materacy i komody 
ciemnej. oszacowanych na łączną sumę zł. 


630. Ruchomości można ogladać w dniu 
licytacji w micjscu i czasie wyżej ozna- 
czonym. 


Komornik Sądu Grodzkiego. 
Potok Złoty, 10 marca 1936. 


Km. 120/35. Obwieszczenie, Komornik 
Sądu grodzkiego w Rymanowie Józef Bo- 
jarski, zamieszkały w Rymanowie, ul. S2- 
nocka Nr. 1/61 na mocy art 602 60% 504 
kpc. ogłasza, że w dniu 6 kwictaia 1936 r. 
o godzinie 10ztej (nie później jednak niż 
w dwie godziny) w Rymanowie odbedzie 
się sprzedaż z przetargu publicznego rue 
chomości, należących do Stanisława hr. 
Potockiego w Rymanowie i składających 
się z czarnego powozu, bryczki WY- 
jazdowych 2 par. automobilu „Fiat'. konia 
wierzchowego i 5 par rogów jełenich, osza- 
cowanych na łaczna sumę zl 7500 na za- 
spokoienie wierzytelności w kwoaci. 35009 
zł. zpn. Powyższe ruchomości można ogląż 
dać pod wskazanym adresem w dniu licys 
tacii. 


1039K 


SAI 


Komornik Sadu Grodzkiego. 
Rymanów, 12 marca 1936. 


1040K 


Redaktor naczelny I wydawca: Aleksander Wareński 


0 —— 


Km. 161/36 Obwieszczenie oœ licytacji 
ruchomości. Komornik Sadu grodzkiego w 


GAZETA LWOWSKA Nr. 70 z dnia 25 marca 1936 r. 


Żurawnie Antoni Woś, mający kancelarję . 


w Żurawnic, Rynck Nr. 1 na podstawie 
art. 602 kpc. podaje do publicznej wiado: 
mości, że dnia 8 kwietnia 1936 o godz. l1 
w Baliczach zarz. odbędzie się l-sza licy- 
tecja ruchomości należących do Edgara 
Simona, składających się z I motoru ben- 
zynowego i 1 krowy, oszacować się mają- 
cych w dniu licytacji, Ruchomości można 
cglądać w dniu licytacji w miejscu i czasie 
wyżcj oznaczonym. 

Komornik Sadu Grodzkiego. 
Żurawno, 21 marca 1935. 1053K 
IV, Km. 2719/55 Wierzyciel: Kupiecka 

Spółdzielnia Kredytowa w Drohobyczu. 
Obwieszczenie. Komornik Sądu grodzkie: 
go rewiru IV. w Drohobyczu na zasadzie 
art. 602 kpc. obwieszcza, że dnia 2 kwie- 
tnia 1936 od godz. 15z:tej odbędzie się pu- 
bliczna licytacja ruchomości, należących 
do Marcelego Metanomskiego, w mieszka- 
niu, lokalu przemysłowym w Borysławiu, 
ul. Warsztatowa 3. składajacych się z kasy 
ogniotrwałcj, aparatu radjowego z głośniz 
kiem, biurka dębowego, 2 kilimów wzo- 
rzystych, 2 szaf jasnych. ocenionych na 
łączną sumę 550 zł. Ruchomości te można 
oglądać w dniu licytacji w czasie wyżej 
oznaczonym na miejscu sprzedaży. 
Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru IV. 
Drohobycz, 20 marca 1936. 1057K 


Km. 447/36. Obwieszczenie o  hcytacji 
ruchomości Komornik Sadu grodzkiego w 
Żurawnic Antoni Woś, mający kancelarię 
w Żurawnie, Rynek Nr. I na podstawie 
art. 602 kpc. podaje do publicznej wiadoż 
mości, że dnia 6 kwietnia 1936 o godz, 10 
w Żurawnie i Mielniczu odbędzie się l-sza 
licytacja ruchomości, należących do Hele- 
ny ks. Czartoryskiej, składających się z 
140 m sześc. desek jodłowych, 600 m sześc. 
kloców jodłowych. 6 siodeł, 5 klaczy, 1 
paewozu, 1 karety, 1 załubni, I auta stare- 
go marki Fiat Nr. silnika 27.328, oszacować 
się mających w dniu licytacji, Ruchomości 
można ogladać w dniu licytacji w miejscu 
i czasie wyżej oznaczonym. 

Komornik Sadu Grodzkiego. 

Żurawno, 23 marca 1936, 


VI. Km. 1395/34. Strona zobowiązana: 
Marja l-o Królowa 240 Stublowa. Edykt 
licytacyjny oraz wezwanie do zgłoszenia 
wierzytelności. Na wniosek strony egze- 
kwującej Dr. W. Wieruskiego jako syndy- 
ka upadłości Banku Spółdzielczego dla 
Rzemiosła, Przemysłu, Handlu i Rolnictwa 
w Krakowie odbędzie się dnia 27 kwice 
tnia 1936 o godz. 10.30 przedpoł w Sądzie 
grodz. przy uł. Starowiślnej L. 13 w Kraz 
kowie w biurze Nr. 35, II. p. na zasadzie 
nanowo zatwierdzonych warunków, licy- 
tacja następujących realności: Ks. gr. Kra- 
ków Dz. HI. Nowy Świat Whl. 73. Ozna- 
czenie rcalności: Nieruchomość ta składa 
się z parc. bud. Ekat. II8 o obszarze 
419.90 m kw. i z parc, grunt. Ikat. 119 
cgród o obszarze 206.50 m kw. Na parz 
celi Ikat 118 stoi dom I. piętrowy oznaz 
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czony Nr. 12 murowany, cześciawo pod- : 


piwniczony zbudowany według starego 
systemu istniejący około 100 lat. Nierucho- 
mość położona jest w Krakowie przy ul. 
Tarłowskiej 1 12. Wartość szacunkowa 


wraz z przynależ. 36425— zł  Nainiższa 
oferta 18.122.50 zł. Do realności whl 73 
ks. gr. gm. kat. Kraków Dz. III Nowy 


Świat należą następujące przynależności: 
powyższy dom, ogrodzenie murowane z 
siatką drucianą oraz wyłożenie chodnika 
płytami cementowemi oszacowane na zł. 
11.390.—, Wadium wynosi 3.62450 zł, Pa- 
niżej najniższej oferty 


i 
1 


1 


sprzedaż nie maz | 


stąpi. Sąd okr w Krakowie jako Sąd hip. : 


zanotuje wyznaczenie terminu licytacyjn' go 
Do wiadomości. Warunki licvtacvin. i oaz 
noszące sie do tych realności dokumenty 
(wyciag tabularny. wyciąg katastralny. pro: 
tokuły ocenienia itd.) może każdy, maiący 
chęć kupienia, przejrzeć w godz. urzędow. 
w dziale kancelaryjnym powyżej ozna: 
czonym. Takie prawa, wobec których niz 
niejsza licytacja byłaby niedopuszczalna 
należy zgłosić w sądzie najpóźniej na wv- 
znaczonym terminie licytacyjnym przed 
rozpoczęciem licytacji, inaczej nretensje tee 
go rodzaju co do samej nieruchomości nie 
miałyby już znaczenia. Osoby, dla któe 
rych jakie prawa Jub ciężary na powyż: 
szych nieruchomościach bądź obecnie są 
iuż wpisane, bądź w toku postępowania 
licytacyjnego powstaną, zawiadomi się o 
dalszych wydarzeniach tego nostępowania 
tylko przez ogłoszenie na tablicy sadowej. 
jeśli nie mieszkają w okregu tego sadu i 
nie wskażą mu nełnomocnika do do 
ręczeń św  sicdzibie sadu  zamics- 

kałego. Ogólne wezwanie wierzycieli hipo- 
tecznych. Z wyjątkiem wierzycieli, któ- 
rym służy łączne prawo zastawu. lub któ» 
rych wierzytelności są warunkowe, wzywa 
się wszystkich innych wierzycieli, maja: 
cych pretensi, h'potecznie ubeznieczone na 
tych realnościach aby najpóżniej na dni 
$ przed terminem  Vicvtacyinym  oświad: 
czyli czy żadaja zaspokojenia swech wie: 
rzytelności przez zapłate w rołówce, luk 
też zgadzają się na przejęce dłuru przez 
nabywcę. a uwolnienie dotychczasowego 
dłużnika. Kto nainóżniei na dni 8 przed 
terminem licytacyinym nie zażąda zasno: 
kojenia swej wierzytelności przez zapłatę 
w gotówce, tego uważać sie bedzie za zga- 


dzaiacego się na przyjęcie długu br-cz na: : 


bywcę, jakoteż na uwolnienie dnatvchcza» 
sowcgo dłużnika; późnicisze zadanie ca» 
płaty w gotówce mogłoby być uwzglednio» 
ne tylko za zgodą nabywcy. Osobne we- 
zwanie wierzycieli, których pretensje poe 
wstały z tytułu udzielania kredytu lub oe 
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parte są na zapisie kaucyjnym. W. szcze- 
gólności wzywa się wierzycieli, na któ: 
rych rzecz wpisane jest prawo zastawu dla 
wierzytelności powstałych z tytułu bądź u: 
dzieloncgo kredytu, bądź prowadzenia in» 
teresów albo ewikcji albo też odszkodo» 
wania, aby najpóźniej na terminie licytae 
cyinym przed rozpoczęciem licytacji oznaj: 
miii, ile wynoszą już ich pretensje do stro» 
ny zobowiązanej z tych stosunków praw: 


nych wynikające. Powyższe oświadczenia 
i oznajmienia należy wnieść do sądu 
wyżej oznaczonego pisemnie lub 


ustnic do protokołu. Wezwanie organów 
publicznych w sprawie podatków i innych 
danin publicznych. W myśl par. 172 
ustawy ost. ord. egz. wzywa się organa piw 
bliczne powołane do wymierzania i ściąga: 
nia podatków, dodatków, nałceżytości i ine 
nych danin publicznych, z realności, aby 
się oświadczyły najpóźniej na dni 8 przed 
terminem licytacyjnym, czy zaspokojenie 
tych należytości, o ile one są hipotecznie 
zabezpieczone na wyżej wymienionych rc: 
alnościach, żądać będą przez zapłatę w go» 
tówce lub zgodzą się na przyjęcie długu 
przez nabywcę z równoczesnem uwolnic: 
niem dotychczasowego dłużnika. Gdyby 
najpóźniej na dni 8 przed terminem licy: 
tacyjnym nie zażądano w sądzie zapłaty w 
gotówce, byłoby to uważane za zgodzenie 
się na przyjęcie długu przez nabywcę; póż 
niejsze żądanie zapłaty w gotówce mogło» 
by być uwzględnione tylko za zgodą na» 
bywcy. Żalegające aż do terminu licytacyje 
nego podatki, dodatki, należytości i inne 
daniny publiczne, które od tej nierucho» 
mości mają być opłacone, wraz z procen: 
tami i innemi należytościami ubocznemi, o 
ile nie są jeszcze hipotecznie zabezpieczo- 
ne, należy zgłosić najpóźniej na tenminie li- 
cytacyjnym przed rozpoczęciem licytacji, 
inaczej bowiem pretensje te bez względu 
na pierwszeństwo, jakie im zresztą przy» 
sługuje, byłyby zaspokojone z masy po» 
działowej dopiero po zupełnem zaspoko» 
jeniu wicrzycicła egzekwującego. 

Komornik Sądu Grodzkiego. 

Rewiru VI. 
Kraków, 25 lutego 1936. 


SPADKI 


A 5/35. Edykt. Sydonja z Załuskich Du- 
schekowa współwłaściciełka dóbr Pniatyn- 
Podwysoka zmarła 8 czerwca 1935 z pozos 
stawieniem kodycylarnego rozporządzenia 
ostatniej woli. Sadowi nie wiadomo o istnie 
niu wszystkich dziedziców, ustanowiono 
przeto Dra Michała Chawronę adwokata w 
Przemyślanach kuratorem spadku, zaś Dra 
Kornela Terleckiego adwokata w Brzeża- 
nach kuratorem tych dziedziców, których 
pobyt nie jest wiadomym Sądowi. Kto za: 
mierza zgłosić roszczenie do spadku, wi- 
nien o tem donieść tut. Sądowi do jednego 
roku, licząc od dnia dzisiejszego, gdyż po 
bezskutecznym upływie tego okresu rozpra- 
wa spadkowa odbędzie się przy udziale 
dziedziców, którzy się zgłosili, względnie 
w wypadku niewykazania praw do spadku, 
przypadnie Skarbowi Państwa. 

Sąd Okręgowy. 
W Brzeżanach, 13 lutego 1936. 


ROZMAITE. 


Prez. 6805/36. Edykt. Sad Apelacyjny w 
postępowaniu celem odnowienia księgi grun 
towej Sądu Grodzkiego w Sądowej Wiszni 
dla gminy kat. Dmytrowice wzywa do zgła- 
Szania w Sądzie Grodzkim w Sadowej Wiz 
szni do dnia 31 lipca 1936 zarzutów w 
myśl $ 14 ustawy z 25 lipca 1871 Nr. 96 
Dzpp. 

Lwów, 12 marca 1936. 
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Prez. 6601/36. Edykt. Sad Apelacyjny w 
postępowaniu celem odnowienia księgi grun 
towcj Sadu Grodzkiego w Radymnie dla 
gminy kat. Łazy przez utworzenie nowych 
wykazów hipotecznych od 44 do 1036 wzy- 
wa do zgłaszania w Sądzie Grodzkim w 
Radymaie do daia 31 lipca 1936 zarzutów 
w myśl $ 14 ustawy z 25 lipca 1871, Nr. 96 
Dzpp. 

Lwów, 11 marca 1936. 1011 


Prez. 6150/56. Edykt. Sąd Apelacyjny w 
postępowaniu celem odnowienia księgi grum 
towcj Sadu Grodzkiego w Niżankowicach 
dla gmin katastralnych Grochowce, Droze 
dowice i: Darowicce wzywa do zgła$zania w 
Sadzie Grodzkin w Niżankowicach do 31 
lipca 1956 zarzutów w myśl $ 14 ustawy z 
25 lipca 1871 Nr. 96 dzpp. 

Lwów, 6 marca 1936, 
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OGŁOSZENIA PRYWATNE. 
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SPÓŁDZIELNIA SPOŻYWCZA PRACO- 
WNYIKÓW PAŃSTWOWYCH I KOMU- 
NALNYCH z ogr. odp. w MIELCU 


podaje do wiadomości wierzycieli, że na 
Wainer Zgromadzeniu czlonków  Spółe 
dzielni w daia 23 lutego br. zanadła u- 
chwała przyięcia nowego statutu uzgodnio- 
nego z ustawa o Śnóldzielniach = 29/10 
1920 Dz. ust. R. P. HI p. 7/35 z łem, ze: 

1) § 1. otrzymuje brzmienie „Spóldzieł- 
nia Spożywcza Pracowników Państwowych 
i Komunalnych „Konsum w Mielcu“ z odz 
powiedzialnościa udziałami”, 

2) § 10, d „Członek obowiązany jest od- 
powiadać za zabowiazania Spółdzielni za- 
dcklarowancini udziałami”. 

D $ 12 „Udzial wynosi 25 zt. platny 
gotówka przy zanisaniu się czlonka w 
wacic 5 zł, reszta w ratach rocznych po 
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nowolanych z nośród członków przez Ra- 
dẹ Nadzorcza na czas nieograniczony". 


Z drukarni „Słowa Polskiego“ Lwów, Zimorowicza 15. 


W związku z powyższą zmianą wzywa 
się wierzycieli do zgłoszenia swych roszz 
czeń w terminie J miesięcznym od daty 
ogłoszenia. 995 
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DYREKCJA BANKU NAFTOWEGO 
S. A. we Lwowie 
zawiadamia P, T. Akcjonarjuszów, ż. dnia 
6 kwietnia 1936 o godzinie i150 przed- 
południem odbędzie się w lokalu Banku 

we Lwowie przy ul. Leona Sapichy 5 

ZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZE- 
NIE AKCJONARTUSZÓW 

z następującym porządkiem dziennym: 

1) Otwarcie Zgromadzenia 4 wybór 
przewodniczącego. 

2) Odczytanie protokołu ostatniczo Wal- 
nego Zgromadzenia, 

5) Uchwała w przedmiocie zmiany licz. 
by członków Rady przez zmianę |-szego 
zdania $ 29 statutu Spółki o brzmieniu: 

„Rada składa się z 12—15 członków. 
wybieranych przez Walne Zgromadzenie z 
pomiędzy akcjonarjuszów”. 

na brzmienie: 

„Rada składa się przynajmniej =- 5S:oiuw 
członków wybieranych przez Walne Zgro- 
madzenie z pomiędzy akcjonarjuszów” 

4) Sprawozdanie Rady, Dyrekcji i Ko- 
mitetu Rewizyjnego za rok 1935, 

5) Zatwierdzznie zamknięcia rachunków 
za rok 1935 udzielenie absolutorjum Ra- 
dzie i Dyrekcji za okres sprawozdawczy 
i powzięcie uchwały o użyciu wyniku bie 
łansowego. 

6) Wybór Komitetu rewizyjnego i usta- 
lenie wynagrodzenia. 

7) Ustąpienie Rady. 

8) Wybór nowej Rady. 

9) Otwarcie Ekspozytury Banku w Bo- 
rysławiu. 

10) Wolne wnioski. 

Akcjonarjusze, zamierzający brać udział 
w Zgromadzeniu, winni złożyć swe akcje 
w Kasie Banku najpóżniej na dni 7 (siedm) 
przed terminem Zgromadzenia, W razie 
niemożności osobistego przybycia można 
udzielić pełnomocnictwa do zastąpienia, na 
którem wystarcza podpis bez legalizacji 
notarjalnej. 

PP. Akcjonarjusze, reprezentujący przy- 
najmniej 1/10 część kapitału akcyjnego, 
mogą żadać umieszczenia poszczególnych 
spraw na porządku dziennym Walnego 
Zgromadzenia. Żądania te powinny być 
zgłoszone nie później, niż na 14 dni przed 
terminem Zgromadzenia. 883 


KOLEJ ŻELAZNA CHABÓWKA — ZA- 
KOPANE S$, A, 
Bilans majątku z dnia 31 grudnia 1235. 
Majątek stały. 
Stan czynny: Wartość skupionej przez” 
Skarb Państwa koleji zł. 12.649.000.—. 
Majątek płynny. 
Gotówka: Kasa i banki zł. 121.496.02, 
Papiery procentowe zł. 59,57260, Dłużnicy 


zł. 681.330.833, Rachunck zwłoki kosztów 
ruchu linji Nowy Targ—Suchagóra zł. 
724.254.19. — Razem zł. 14,235633.64. 
Stan bierny: Kapitały własne 1. Kapitał 
akcyjny: a. akcje pierwszeństwa zł 
1.656.720.—, b. akcje zakładowe zł 
7.938.000.—, razem zł. 9,594.720.— 2. Ka- 


pitały rezerwowe: a. Eksploatacyjny Kapi-' 
tał Rezerwowy zł. 89.172.60 b. Nadzwy- 
czajna Rezerwa Inwestycyjna zł, 106 874.95, 
razem zł, 196.047.53, Kapitał amortvzacyj- 
ny; a. saldo z 31. XII. 1934 zł. 2.921.735.90, 
b. dopisano w roku 1935 zł 46.598.36, raz 
zem zł. 2%68.334.26. Zobowiązania zł. 
829.522.48, Fundusze specjalne zł. 135.407.41 
Zysk: a. Pozostałość z r. 1934 zt, 6.599.93, 
b. za rok 1935 zł. 507 222.03, razem zł. 
515.821.96. Razem zł. 14235.653.6Ł 
Rachunek zysków i strat za rok 1935. 
Winien: Koszty administracji ogólnej zł 
20.181.72, Oprocentowanie pożyczki z Kra- 
jowego Funduszu Kolcjiowego zł. 3.475.10, 
Podatek  majatkowv zł. 194681.54 Zysk 
zł. 313.821.96, — Razem zł. 732.160 32. 
Ma: Przeniesienie z roku 1954 zl. 
6.599.93, Renta skupu zł. 533.837 54, Nad- 
płacone podatki zł, 179,065.36, Procenta z 


lokacyj zł. 12.657,49. —  Razcm zł. 
732.160.32. 1030 


VII. ZWYCZAJNE WALNE ZGROMA: 

DZENIE CZŁONKÓW TOWARZYSTWA 

KREDYTOWEGO MIEJSKIEGO WE 
LWOWIE 


odbędzie się dnia 19 kwietnia 1936 r. © 
godzinie ll-tej, w lokalu Towarzystwa we 
Lwowie przy ul, Halickiej L. 2] z następu: 
jacym porządkiem dziennym: 


1) Odczytanie protokołu z poprzedniege 
Walnego Zgromadzenia, 
2) Zatwierdzenie sprawozdania z czyn- 
ności Towarzystwa i bilansu za rok 1935. 
3) Uchwała w sprawie zużycia przewyżki 
dochodów za rok 1955. 


4) Uzupełniający wybór 2 członków Ra- 
dy Nadzorczej. 

5) Uchwalenic wynagrodzenia dla Ko: 
misji rewizyjnej i szacunkowej, 

6) Wnioski na zmianę statutu w $$ 5 
10, 11. 14, 18, 19, 52, 56, 64, w9 74 į 94. 

7) Wnioski na zmianę przepisów sza- 


cunkowych. 

8) Ewentualne wnioski, 

Tylko takie wnioski mogą być przedmio: 
łem obrad Walnego Zgromadzenia którc 
złożone zostaną przynaimni j na 15 dni 
przedtem i podpisane będą przez 20 człon- 
ków Towarzystwa. 94G 
UNIEWAŻNIAM zgubiona łegitynazię 
szkolna. Nykyforuk Mirosława. 996 


UNIEWAŻNIAM skradzioną legityma- 
cję szkolną na rok 1935/56 Nr 304 Zydowe 
skiego Twa Szkoły Handlowej wy lwo- 
wie. Chana Nestel. 1038. 


